
INTENCJE MSZY ŚWIĘTYCH  

Poniedziałek 24.04 Uroczystość Św. Wojciecha, Patrona Polski - RELIKWIE 
1800 + Janinę Kołek 

1830 + Anielę (r. śm.), Bolesława Malickich i zm. z r. Malickich, Danutę, Jana Szlufików 

zam. syn z r. 

Wtorek 25.04 Święto Św. Marka, ewangelisty  
1800 + Genowefę Piotrowską (r. śm.)  

1830 + Małgorzatę i Zbigniewa Dudków z int. r. 

Środa 26.04 Dzień Powszedni      
1800 1) + Andrzeja Ludwinka zam. żona i córka z r. 2) + Józefa i Edwarda Brzozów, Kazi-

mierza Bałę, Mirosława Kozłowskiego, Ewelinę Jabczyk i zm. z r. Ślusarczyków 3) + Marka 

Grzegrzółke zam. r. Kaczorów 4) Do Chrystusa Zmartwychwstałego z prośbą o dalsze po-

trzebne łaski w życiu z okazji 50 r. ur. żony Urszuli zam. mąż z dziećmi 5) Z okazji 28 r. 

ślubu Bożeny i Grzegorza Michta z prośbą o opiekę dla jubilatów i całej rodziny 6) + Jana  

i Magdalenę Nosek i o zdrowie i Boże błogosławieństwo dla Stefanii 7) + Franciszka, Ro-

mana i zm. z r. Lachów i Mieczysława Wojcieszyńskiego 8) + Stanisława Kamińskiego  

(3 r. śm.) zam. żona 9) + Marię Sochę- od siostry Stefanii z córką Krystyną 10) + Floriana 

Litwina 11) + Danutę Nowak od Any Knuteleskiej z r. 12) + Elżbietę Kobiec od r. Sroków 

13) + Jana Matuszewskiego od wnuczka z r. 14) + Dariusza Kowalskiego od sąsiadów  

15) + Mariannę Rabiej od r. Pabianów i Januszewskich z Brzegu 16) + Genowefę (r. śm.), 

Bolesława, Czesława, Stanisława Lużyńskich, Józefa i Mariannę Górczaków 17) + Włady-

sława (wr. śm.), Stanisława, Anielę Władysława Krążków 18) + Stanisława Czwartosa zam. 

żona 19) + Andrzeja (14 r. śm.), Stanisława, Bogusławę, Anielę, Ludwika Władyszewskich, 

20) + Jana Świetlika (r. śm.) z int. chrześnika Michała  

1900 + s. Hiacyntę Teresę Żarczyńską  

Czwartek 27.04 Dzień Powszedni 
1800 O Boże błogosławieństwo w 4 r. ślubu Pauliny i Marcina i o zdrowie dla syna Filipa 

1830 O zdrowie i Boże błogosławieństwo w 50 r. ur. Ewy z int. męża i dzieci 

Piątek 28.04 Dzień Powszedni – RELIKWIE BŁ. HANNY CHRZANOWSKIEJ 
1800 + Tadeusza (r. śm.) Genowefę, Wiesława Januszek, Mariannę Kubicką zam Danuta z r 

1830 O Boże błogosławieństwo w r. ślubu Anny i Zygmunta Malickich 

Sobota 29.04 Święto Św. Katarzyny ze Sieny  
1800 + Antoninę Pobochę (r. śm.) 

1830 + Reginę i Łukasza Stachurów (r. śm.) zam. r. 

Niedziela 30.04 Niedziela  
800 + Stanisława Pietszczyka (r. śm.) z int. żony z dziećmi 

1000 1) z okazji 45 r. ślubu Zofii i Bogdana Barwinek 

       2) Z racji św. Floriana patrona straży o Boże błogosławieństwo dla żywych i wieczne 

zbawienie dla zmarłych strażaków z Parafii 

1200 za Parafię 

1600 + Irenę Kasperek 

 

Parafia pw. Wszystkich Świętych Brzeziny ul. Chęcińska 312, 26-026 Morawica 
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III Niedziela Wielkanocna 
23 kwietnia 2023 r. Nr 20 (752) 

 

Słowo Boże na dziś… 
Czytania:    Dz 2, 14. 22b-32 
                   1 P 1, 17-21 
Ewangelia:  Łk 24, 13-35 
W pierwszy dzień tygodnia dwaj uczniowie 
Jezusa byli w drodze do wsi, zwanej Emaus, 
oddalonej o sześćdziesiąt stadiów od Jeru-
zalem. Rozmawiali oni z sobą o tym wszyst-
kim, co się wydarzyło. Gdy tak rozmawiali  
i rozprawiali z sobą, sam Jezus przybliżył się 
i szedł z nimi. Lecz oczy ich były jakby prze-
słonięte, tak że Go nie poznali. On zaś ich 
zapytał: «Cóż to za rozmowy prowadzicie  
z sobą w drodze?» Zatrzymali się smutni.  
A jeden z nich, imieniem Kleofas, odpowie-
dział Mu: «Ty jesteś chyba jedynym z prze-
bywających w Jerozolimie, który nie wie, co 
się tam w tych dniach stało». Zapytał ich: 

«Cóż takiego?» Odpowiedzieli Mu: «To, co się stało z Jezusem Nazarejczykiem, który był 
prorokiem potężnym w czynie i słowie wobec Boga i całego ludu; jak arcykapłani i nasi przy-
wódcy wydali Go na śmierć i ukrzyżowali. A my spodziewaliśmy się, że On właśnie miał wy-
zwolić Izraela. Ale po tym wszystkim dziś już trzeci dzień, jak się to stało. Nadto, jeszcze 
niektóre z naszych kobiet przeraziły nas: były rano u grobu, a nie znalazłszy Jego ciała, wró-
ciły i opowiedziały, że miały widzenie aniołów, którzy zapewniają, iż On żyje. Poszli niektórzy 
z naszych do grobu i zastali wszystko tak, jak kobiety opowiadały, ale Jego nie widzieli». Na 
to On rzekł do nich: «O, nierozumni, jak nieskore są wasze serca do wierzenia we wszystko, 
co powiedzieli prorocy! Czyż Mesjasz nie miał tego cierpieć, aby wejść do swej chwały?»  
I zaczynając od Mojżesza, poprzez wszystkich proroków, wykładał im, co we wszystkich Pi-
smach odnosiło się do Niego. Tak przybliżyli się do wsi, do której zdążali, a On okazywał, 
jakby miał iść dalej. Lecz przymusili Go, mówiąc: «Zostań z nami, gdyż ma się ku wieczorowi 
i dzień się już nachylił». Wszedł więc, aby zostać wraz z nimi. Gdy zajął z nimi miejsce  
u stołu, wziął chleb, odmówił błogosławieństwo, połamał go i dawał im. Wtedy otworzyły się 
im oczy i poznali Go, lecz On zniknął im z oczu. I mówili między sobą: «Czy serce nie pałało 
w nas, kiedy rozmawiał z nami w drodze i Pisma nam wyjaśniał?» W tej samej godzinie zabrali 
się i wrócili do Jeruzalem. Tam zastali zebranych Jedenastu, a z nimi innych, którzy im oznaj-
mili: «Pan rzeczywiście zmartwychwstał i ukazał się Szymonowi». Oni również opowiadali, 
co ich spotkało w drodze i jak Go poznali przy łamaniu chleba. 
 
 
 

Tydzień Biblijny 
 

 
 

Extra… 
× 23.04.1329 – Podczas krzyżackiego najazdu na Kujawy został spalony Włocławek. 

 



Ogłoszenia parafialne… 
▪ Dziś trzecia niedziela Wielkanocy. Nadal wypełnia nas radość płynąca z doświadczenia 
mocy Chrystusa zmartwychwstałego. Ta moc uzdalnia nas do kochania innych i tworzenia z 
nimi autentycznej wspólnoty – komunii. 
▪ Od dziś rozpoczynamy w kościele Tydzień Biblijny. Zachęcam do czytania Pisma Świętego 
w gronie rodzinnym. 
▪ W tym tygodniu liturgii obchodzimy: 
- jutro - w poniedziałek - świętujemy Uroczystość Św. Wojciecha przeniesiona z niedzieli, 
- we wtorek - święto Św. Marka, Ewangelisty, 
- w piątek - wspomnienie bł. Hanny Chrzanowskiej. Msza św. z relikwiami. 
- w sobotę - święto Św. Katarzyny Sieneńskiej, dziewicy, patronki Europy. 
▪ Jutro – w poniedziałek, zapraszamy na godz. 16 00, uczniów kl. III na spotkanie przygoto-
wujące do I Komunii św. 
▪ W przyszłą niedzielę rozpoczyna się Tydzień Modlitw o powołania do Służby Bożej w Ko-
ściele. 
▪ Zapraszamy na pielgrzymkę do Torunia w sobotę 6 maja br. W programie: Msza św., zwie-
dzanie Sanktuarium M. B. Gwiazdy Nowej Ewangelizacji i św. Jana Pawła II, zwiedzanie Sta-
rego Miasta z przewodnikiem. Koszt ~ 190 zł. Zapisy do 30 kwietnia u ks. Mariusza. 
▪ Na stoliku za ławkami wystawiona jest lista na czuwanie Najświętszego Sakramentu, za dwa 
tygodnie w pierwszy piątek miesiąca maja. 
▪ W dniu wczorajszym zmarła + Siostra Teresa Żarczyńska z Nidy z d. Kuta. Siostry ze Zgro-
madzenia Córek Maryi Niepokalanej zapraszają na pogrzeb do Nowego Miasta nad Pilicą, 
który odbędzie się we wtorek o godz. 11.00 w kościele OO Kapucynów. Wieczny odpoczynek 
▪ Dziękuję za uporządkowanie terenu wokół figury Pana Jezusa przed kościołem. 
▪ Dziękuję dzieciom, za złożenie skarbonek. Na potrzeby Caritas przekazałem zebrane 614 
zł i 50 gr. 
▪ Dziękuję osobom z Kowali za posprzątanie kościoła w dniu wczorajszym: Elżbieta Ozga, 
Kowalski Andrzej, Wojcieszyński Jacek i Jolanta, Daleszak Łukasz, Wieczorek Grażyna. Na 
następny tydzień zapraszam osoby z Kowali z ulicy Brzezińskiej. 

WSPOMNIENIE S. HIACYNTY TERESY ŻARCZYŃSKIEJ 
Teresa Kuta urodziła się w 1927 r. we wsi Nida. W wieku 17 lat wstąpiła do Zgromadzenia 
Córek Maryi Niepokalanej i otrzymała imię Hiacynta. W Kielcach odbyła aspirację i postulat, 
nowicjat w Nowym Mieście nad Pilicą w domu generalnym. Po złożeniu pierwszych ślubów 
została wysłana do Warszawy, gdzie rozpoczęła pracę w przedszkolu prowadzonym przez 
zgromadzenie, pełniąc funkcję księgowej i intendentki. W czasach komunistycznych władze 
walczyły z Kościołem, prześladowały zgromadzenia zakonne i posiadały informacje m.in.  
o warszawskiej wspólnocie. Funkcjonariusze znali nazwisko siostry Hiacynty i dość często 
nachodzili, wypytywali o przełożoną generalną. Wtedy jej rodzony brat zaproponował jej 
zmianę nazwiska na Żarczyńska i kiedy pytano o Kutę, dozorca odpowiadał, że tam taka nie 
mieszka i dano jej spokój. Jednocześnie z pracą uczęszczała do wieczorowej szkoły, gdzie 
zdała maturę. Po maturze w trybie wieczorowego nauczania skończyła Technikum Ekono-
miczne i trzyletni kurs przygotowawczy dla głównych księgowych. Następnie przez kilka lat 
pracowała w administracji geodezji, po czym podjęła pracę jako księgowa w R.S.W. Prasa 
Książka Ruch. Po reorganizacji tej instytucji przeniesiono ją do Krajowej Agencji Wydawni-
czej, gdzie otrzymała odpowiedzialne i samodzielne stanowisko do spraw kosztów. W 55 roku 
życia, mając 35 lat pracy, przeszła na emeryturę. Jako emerytka w zgromadzeniu pełniła rolę 
przełożonej wspólnoty a w latach 1985-1991 funkcję wikarii generalnej. Następnie Kapituła 
Generalna w roku 1991 wybrała ją Przełożoną Generalną Zgromadzenia na okres sześciolet-
niej kadencji, tj. 1991-1997. Po jej zakończeniu przeprowadziła się do Warszawy, gdzie przez 
kilkanaście lat oddawała samarytańskie posługi choremu księdzu Profesorowi Warszaw-
skiego Seminarium Duchownego. Ostatnie lata życia mieszkała w Nowym Mieście nad Pilicą. 
Zmarła 22 kwietnia 2023 r. w wieku 96 lat. 

Boży człowiek… - Bł. Hanna Chrzanowska (28 kwietnia) 
Hanna Chrzanowska urodziła się 7 października 1902 r. w Warszawie. Po zdaniu matury wraz 
z koleżanką zaangażowała się w niesienie pomocy żołnierzom w czasie wojny bolszewickiej. 
W 1922 r. podjęła studia w nowo otwartej Szkole Pielęgniarstwa w Warszawie, które ukoń-
czyła z wysoką oceną. Skorzystała z przyznanego jej rocznego stypendium i wyjechała do 
Francji, aby tam przypatrzyć się bliżej organizowaniu pomocy chorym. W latach 1926-1929 
pracowała jako instruktorka w Uniwersyteckiej Szkole Pielęgniarek i Higienistek w Krakowie. 
W latach 1929-1939 redagowała miesięcznik "Pielęgniarka Polska". W tym okresie widać  
u niej coraz większe zbliżenie się do Boga. Odzwierciedlają to jej publikacje z tego okresu  
i udział w pracach przy organizowaniu katolickiego Związku Pielęgniarek Polskich w roku 
1937. Po wybuchu wojny w 1939 r. przyjechała do Krakowa. Zaangażowała się w działalność 
charytatywną w Obywatelskim Komitecie Pomocy, któremu przewodniczył ks. abp Adam Ste-
fan Sapieha. Z chwilą powołania Rady Głównej Opiekuńczej (RGO) Hanna podjęła pracę  
w dziale Opieki nad Uchodźcami i Wysiedlonymi. Organizowała dla nich kwatery, posiłki, szu-
kała miejsc do pracy. Szczególną troską otaczała dzieci, w tym także dzieci żydowskie. Or-
ganizowała dla nich kolonie, starała się umieścić sieroty w moralnie dobrze ustawionych ro-
dzinach. Pod koniec wojny śpieszyła z pomocą wysiedlonym z Warszawy. W tym czasie jej 
życie religijne coraz bardziej się pogłębiało. Po zakończeniu wojny i otwarciu Uniwersyteckiej 
Szkoły Pielęgniarsko-Położniczej w Krakowie zaczęła pracę jako kierownik działu pielęgniar-
stwa społecznego i domowego, kładąc na wykładach duży nacisk na solidne przygotowanie 
uczennic do pielęgnowania chorych w warunkach domowych. Wspólnie z uczennicami od-
wiedzała obłożnie chorych, służąc im radą i pomocą podczas odbywanych praktyk. Przez 
krótki czas pełniła funkcję dyrektorki szkoły pielęgniarstwa psychiatrycznego w Kobierzynie. 
Po niespodziewanej likwidacji tej szkoły przez komunistyczne władze Hanna, której postawa 
religijna była dla nich przeszkodą, była zmuszona przejść na wcześniejszą emeryturę. Będąc 
w pełni sił, znając sytuację chorych pozostających w domach, podjęła się zorganizowania 
opieki nad obłożnie chorymi i opuszczonymi na terenach parafii krakowskich, przy pełnej 
aprobacie władz kościelnych. Potrafiła zdobyć pomoc materialną dla tej pracy, jak również 
zwerbować osoby chętne do współpracy: pielęgniarki, znajomych, studentów czy siostry za-
konne. Przyuczała rodziny i sąsiadów do prostych posług przy obłożnie chorych. Jako pierw-
sza w Polsce zaczęła organizować rekolekcje dla chorych. Dzięki ogromnej kulturze i wytrwa-
łości w działaniu zyskiwała coraz więcej zwolenników i powszechne uznanie. Roztropnie 
troszczyła się o sprawy duchowe chorych, nie przejmowała roli duchownych, ale umiała wy-
czuć moment, kiedy zaistniała potrzeba np. wezwania księdza do chorej, a gdy istniała moż-
liwość odprawienia Mszy Świętej w mieszkaniu chorego, chętnie śpieszyła z pomocą. Od 
1966 r. cierpiała z powodu choroby nowotworowej. Poddała się operacji. Choroba jednak drą-
żyła jej organizm i doprowadziła do śmierci, która nastąpiła 29 kwietnia 1973 r. 

Zamyśl się… 
„Czy pamiętasz, że bez Ciebie 
parafia nie istnieje? Wszyscy bu-
dujemy wspólnotę. Bez Ciebie 
jest niepełna.”    /autor nieznany/ 

Uśmiech 
Przez korytarz w samolocie idzie pilot ze spadochronem 
na plecach. Jedna z pasażerek: - Przepraszam co się 
stało? - Nic takiego, jak u każdego z nas, każdego dnia, 
problemy w pracy... 

Coś dla ducha… 
„Zegar z wahadłem” 

Pewien uczony miał w swoim studio ogromny zegar ścienny, który wybijał uroczyście go-
dziny, bardzo powoli, ale również bardzo głośno. 
 - To panu nie przeszkadza? – spytał student. 
 - Nie – odpowiedział uczony – dlatego, że ciągle muszę zadawać sobie pytanie, co 
zrobiłem przez minioną godzinę. 
 A ty, co zrobiłeś z godziną, która właśnie upłynęła?                          /Bruno Ferrero/ 

 


